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Przecie on Konfederacyi à w Tabie Pofelfiey dnia 19. 
"t Kwietnia 1773. 


WY Wong Narodzie 0 (1 te f; nayzaeniey- — 
fze wolności fkutki, gdy w rzeczy i iftocie famey 


a nie w imieniu tylko pożądaną do użycia iey widzi porę. 

Nayiasnieyizy KROL Pan Nafz Miłościwy przez 
Uniwerfały fwoie przed-Seymowe na Seymiki wyfzłe, o 

„ wolnym Seymu dziś przypadaiącego odprawianiu do Naro- 
du mówił, toż famo przez Inftrukcya Poflowi fwemu na 
Seymiki daną; upewnił Obywatele też, a wfpół - Bracia 

nafi w domach pozoftali, żadney Konfederacyi nowey nie 
widząc potrzeby , wybrali nas z bad Seymikow na. 
Seym walny Pofłow. 

Tu dopiero fłyfzemy o związku iaklmfić, a do tego 
niepraktykowanym kfztałtem złożonym, i iuż od niektó- - 
rych podpifanym. O! przytłumione i ofzukane wolności - 
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Z wielu Wóiewodztw , :Ziem i Powiatow mamy In- 
ftrukcye, o Ewakuacya Woyfk Cudzoziemikich dopomnie- 
nie .fie zalecaiące. Seym pod Konfederacyą odprawiany, 
nie ma tey, iako Seym wolny mocy.. Nayiaśniey [ze Poten- 
eye Safiedzkie, w iakichfiś pretenfyach [woich udziału kra- 
iu. od Rzeczypofpolitey zadaigce , choćby ten à plenis Ordi- 
nibus, a pod Konfederacya zyfkały, nie miałyby, go za wą- 
Żny, ile że nie na wolnym otrzymany Seymie, przeto czeka- 
tac wolnego Seymu approbacyt, woytk (woich w Pańftwie 
nafzym gofpodaruiących, wycafaćby z niego nie chciały. 

Zaczym niechcąc ani Uniwerfałom Królewfkim, pod ` 
wolnym Narodem zadawać podítepu, ani utaioney, w gło- 
fzącey fig dzis Konfederacyi, dawać korzyści zdradzie, ani 
. też pozwalać fobie więcey mocy nad opis w Inftrukcyi mnie 
daney; na wznowioną Konfederacyą nie pozwalam, a ta- 
muiac iey dalfze zapędy, .z proteftacyą iść ad Alia gotowość 
moią oświadczam. 


O poddaniu pod władzę Delegacyi, ułożenia Majeftatycznego 4 
Prawa, dnia 12, Maią na Seymie. 


Kazdego Obywatela iako naypowinnieyfz3 fadzilbym cno- 
tą, i naypierwfzą powinnością, zawfze zbawienney fu- 
chać Króla rady, tedy w ten czas ofobliwiey koniecznym 
znam być obowiązkiem, gdy do ufzczęśliwienia Narodu ca- 
łego dążyć okaże fie. Jeftem też Nayiaśnieylfzy KROLU 
Panie Móy Miłościwy, pewny ; Ze Patryotyczne fentymen- 
ta, znaydą u W. K. Mci łafkawe względy i approbacya. 
‘Ktokolwiek ftaranne o dobro powfzechne podaie 
Prolekta, pewnie w nich innego nie ma, a przynaymniey 


TM 2 JS 5 
„mieć nie powinien celu, tylko iedynie włafney użyteczny 
' 'Oyczyznie. 
Przekonani iefteśmy 2. iedney ftrony o fkutkach nie- 
. „fzczęśliwości doznaney, i teraz znowu od'trzech Miniftrow 
. Potencyi Sąfiedzkich zagrozoney . gdyby według ich żąda- 
nia, a raczey woli Jura Majefiatica pod roztrząśnienie De- 
degacyi poddać, ważyliśmy tie przeczyć. Słyfzemy z dru- 
.giey ftrony gorliwą itaranność W. K. Mci o tych odwróce- 
nie zamachow, 
Podany.od W.K, Mci Prolekt Aktu Limity Seymu, 
` Inftrukcya.Delegatom przyłączona, fg to ۲۵۱۵ ۵۵ 
à przezornego czyny, czci i wielbienia godne. Wyłącze- 
nie przytym z pod władzy dwoch Stanow , Majeftatis Juri- 
um odmiany, left czułego Króla włafnośći zaleta. Nad to 
wizyftko zaś głos fam przenikaiący umyfły i ferca: z uft wła- 
` (nych Pana wydany, nietylko my wielbiemy, ale 1 poto- 
mność nafza, owfzem i poftronne Narody. za Patryotyczny 
uznawać będą, Tak iefta nie inaczey KROLU Nayiasniey- 
fzy, Głos Twóy do nas, Głos zbawienney Narodowi rady, 
Głos pełen dla Oyczyzny miłości, Głos właśnie (zczerość 
zdobiący ; ale ah! z niemałym ieft to'żałem dla nas, że iuż 
zapoźny, bo go wfzyłtkim wiadome, poprzedziły niefzczę- 
- Śliwości. nº 
Daruy W. K. Mość Pan Móy Miłościwy, że co mł 
cnota Obywatelfka dyktuie, obowiązek funkcyi Pofel(kiey 
mówić każe, to wyznać powinienem fzczerze; bo milczeć 
wtedy, kiedy mówić należy, left prawdę więzić w niefpra- 
, wiedliwości. 
Gdyby Nayiaśnieyfzy PANIE po wyniefieniu Two. 
im na Tron, w początkach Panowania Twego na Seymie 
Koronacyi, na niefzczęśliwych w R. 1766. i 1767. do 1768. 
, przeciagnionym Seymach, ten Głos Twóy dofiągł był Oby. 
watellkie umyfly i ferca, przełożył podobne Stanom i Na- 
rodowi rady, pewnieby Konltytucya MNE nie cierpia- 
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ła wywrotu, fpifek Toruńfki i Słuckł przeciw włafney nie 
buntowalby fię Pani, przemoc obca nie miałaby gwałcić 

„Narodow Prawa w braniu nocnym z pod.Boku Twego Bi- 
fkupow , Senatorow i Polla, anibyśmy tych, które dziś do. ` 
znaięmy fzarpiących ciało Oyezyzny nie doświadczali fkut- 
'kow, Wymowa Twoja przenikalaca, wdzięk Głofu i do~ 
fadność, witrzymałaby niechybnie złości, zuchwałości, i 
przemocy zapedy. | Ą teraz iuż zapoZny, gdy troifte w kra. - 
iu woyfka obarczyły Narod, z fily wewnętrzney wyzuły, 

a moc Tronu Twoiego od Narodowey przecieły i odłączy- ۰ 
ły. Widziemy, Ze ubolewafz nad podziałem kraiow Rze- 
czypofpolitey, iednak go przefzkodzić nie możefz, iednak 
£o pod decyzya Delegacyi poddaiefz. Wzaiemnie tenże 
Narod ftrapiony zanurza w (wym żalu ferca, gdy widzi tęż 
fame moc, co nam kraie z pod Twych rządow wydzieraią. 
cą Ci Maieftatu Twoiego Prawa. 

Jeżeli więc udział kralu poddać Delegacyiney wła- 
dzy fądzileś potrzebą, dla üniknienia wiek(zey iego utraty, 
tedy unikaiąc dla Tronu Twego fzkodliwfzey, poddać ze- 
chcefz. pod teyże ułożenia i Maieltatyczne Prawa, które 
fpodziewam fię mafz w równey z Narodowemi poważeniu. 


Prey podaney Plenipotencyi od Pofla Cefarzowy Królowy Wg- 
gierfhieyy duia i4. Czerwca na Sefyi Delegacyineg. 


Nazca wyznaczony czas, Oyczyznę nafzą albo fzczę- 
śliwą, albo niefzczęśliwą czynić maiący! Czas, -w którym” 
ı Czynności nafze nayławnieyfze Przodkow nafzych zafzczy. 
ty, nayokazal(ze dziefa i heroizmy dziś zepfuć lub utrzy- 
mać, znifzczyć lab ożywić, z {wych obrębow ufunąć lub 
'mocnićy ugruntować maia; Nas zaś famych do obrzydze- 


4 ^ ۱ y "FA ("AP iit 5 


dm U of GE A 
nia lub naśladowania Potomności podadzą. Ten mówię 
przyfzedł czas, w którym z dzieł nafzych nietylko u teyże 
Potomności zafłużemy na chwałę lub naganę و‎ wielbienie 
lub przeklectwa, ale też pozoflatym w domach Braciom ra- 
chunek oddać obowiązani ielteśmy. Nie będzie zaś miała 
ani Potomność o co ną nas narzekać, ani Woiewodztwa, 
Ziemie i Powiaty nam co ganić, ani poftronne Mocarftwa 
z czego fię natrząfać, ani Sąfiedzkie, z któremi rzecz, o co 
` fie gniewać ,. gdy o włafność nafzą, gdy o łaśnieyfze w pi- 
fmach ich, w wątpliwych czy oboiętnych wyrazach poda- 
nych tłomaczenie fię, z właściwie nam należących obo- 
wiązkow و‎ ftaniemy w niecofnionym kroku, lub domowie- 
. my fie śmiało. 

Czytaiąc w Plenipotencyi od Nayiaśnieyfzey Cefa- 
rzowy Królowy Węgierikiey i Czefkiey, J. W. Baronowi 
Rewitzkiemu Poflowi fwemu danêy , początkowe fłowa: 
Quum circa Solemnem Pro “nciarum Cefionem, €7c. w dwoiakie 
onych myśl mnie moia zapędza rozumienie. Czyli ta Peł- 
nomocność rzeczonego ۳۵۱۵ Ściąga fie do zawierania Tra- 
ktatu dopiero, czyli też uftąpionych iuż od kogo Prowin- 
cyt nafzych do utwierdzenia teraz? iednego bowiem zdwoch 
flów do zrozumienia iaśniey fenfu i chęci potrzeba, to ieft: 
Circa Solemnem Provinciarum Cefienem albo faciendam , albo 


fa&am. 


Jeżeli faciendam dopiero, tedy zoftawnie fobie dalfze 
o tym mówienie do J. W. Nayiaśnieyfzey Cefarzowy Pofta, 
iako do Pofta Pani fprawiedliwości pełney و‎ iako do Pofłą 
Monarchini wfpaniałość dufzy fwoiey i fławę gruntuiącey 
bardziey na litości ku profzącym, niżeli na mocy oręża prze- 
ciw fłabym. $ 

Jeżeli za$ rozumieć trzeba circa Cefionem tuż faam: 
tedy winienem i pytać fię ;-kto i dla czego ią czynił? i do- 
wodzić; że nie miął nikt mocy iey czynić, i razem doma- 


^B. Es M at e 
gać fie o kary na zezwalaigcych na zgubę Prowincyi nafzyck,. 
Kaifaízow pod pozorem, ne tota Gens pereat. 

Uprafzać przeto domagam fie J; W. Nayiasnieyfzey: 
Cefarzowy Jeymci Królowy Węgierfkiey i Czefkiey Pełno- 
mocnika, aby dla iaSnieyfzego nas upewnienia: o co rzecz ` 


idzie, dołożyć w Plenipotencyi raczył z tych flow iedno; | 
fücióndam lub: faltam. l 


Przeciw traktowaniu o Podział na Delegacyi, dnia ro. 
Sierpnia. 


U miefzczenie mnie w liczbie , nie wątpię, iż-cnotą imilo- 
ścią zafzczyconych Ofób, obowięzuie tak włalne powinno- 
$ci dopełniać , takie w ratowaniu Oyczyzny brać przed (ie 
{pofoby, iakich zgromadzone Rzeplitey. Stany w Pełnomo- 
cnym udzieleniu nam {wey władzy dozwoliły fzukać. 

Zleciły nam zprzymierzone Rzeczypofpolitey Stany 
tak udzielną mocą, iako i Limity Aktem, z wiadomością 
Nayłaśnieyfzych Safiadow nafzych wypadiemi umawiać fie 
względem zaboru kraiow nafzych, przekładać Prawa Ofób 
Rzeczypofpolitey całości broniące, roztrząfać i łagodzić 
wfzelkie urofzezenia do nichze, ffowem: nic nieopufzczać, 
coby oczekiwanie Oyczyzny omylić, a wfpół-Braci na- 
fzych przeciw nam zażalić miało, obowiązały. 

'Wlały na nas, mówię, Rzeczypofpolitey Stany Peł- 
nomocność {woie, iednak nie z ۲۱۷6۶ nad 
nami, ani z mocy potwierdzenia lub odrzucenia dzieła na- 
fzego na przyfzłym Seymie, nie wyzuły fię; a przeto w 
dzifieyfzey robocie nafzey, przewodnikiem nam być po- 
winna cnota a nie podłość , celem zaś ożywienie a nie dobi- 

sianie iuż konaiącey Oyczyzny. 


1 Niechay 
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Niechay niczyiego z nas umyflu 1 ferca podła nie 
pietnuie boiaźń, bo w tey nie Oyczyzny, ale włafney ofo- 

by okazalaby fie miłość. Zapomnieć o fobie, a pamiętać o 
Oyczyznie winniśmy. Gdy zgubiemy Oyczyzne, pewna 
w niey każdego z nas w fzczegulności zaguba. ۳ 

Wizakze naywyftępnieyfzy winowayca, ma fobie 
w Sadzie przydanego obrońcę, i przez tego, ieżeli nie obro- 
ni życia, przynaymniey domaga fie litości. A czyliz Oy- 
czyzna nafza nic nikomu nie winna, ani kogo z'fwey ob- 
dzieraiąca włafności, nieme tylko za fobą mieć z nas będzie 
pofągi? | 

ZraZa nas z teyZe w mówieniu 1 opieraniu fie bota- 

Zni, famze pełney mocy opis od Nayiaśnieyfzey Cefarzowy 
Jeymci Królowy Węgierfkiey i Czetkiey, J. W. Pofłowi 
fwemu dany w wyrażonych Rowach: Super ifthac Cefione 
colloquia inflituat, conferat atque concludat; Przeto razem ipo- 
winności moiey zadofyć uczynię, gdy za całością Oyczy- 
zny moiey; i myśli Nayiaśnieyfzey Cefarzowy -Jeymci fpra- 

wiedliwością wílawioney, a ucifku włafaych poddanych, 
_ dopieroż wolnego Narodu, nienawidzącey i niechcącey nie 
„obrażę, gdy na uchylenie dowodow do zaboru kraiu nafze- 
go podanych , mówić będę. 

Nie będę ponawial doftatecznych z ftrony nafzey 
przez czułość Narodowych Miniftrow , na Oyczyfta obro- 
nę wydanych dowodow i odpowiedzi. Nie będę fie rozfze- 
rzał z Prefkrypcya, od nayfławnieyfzych Prawnikow و‎ Pa- 
tronke rodzaiu ludzkiego nazwaną و‎ która ieżeli potrzebna 
ieft do kończenia między prywatnemi kłótni, tym więcey 
potrzebniey(za do kończenia oney między Monarchami, bo 
te fprawuia niefzczęśliwość Narodow, gdy tamte domow 
tylko niektórych. ۱ ۱ 

+ Wfpomnę tylko dwa Traktaty Wiedeńfkie, w la- 
tach 1696. i 1736. z Auftryackim Domem uroczyście za- 
warte, Czyliż te nie utwierdziły całości kraiow Oyczyzny 

Mowy J. W. Jerzmanowjkiego. B 


10 | MV کہ‎ 


nafzey ? Czyliż Polfka narufzyła w czymkolwiek opify 
onychże? Czyliż przez Potencye inne zaręczone nie były? 
A ieżeli pierwfze dwa nie były doftateczne ubefpieczyć fpo- - 
koyność całości; ieżeli złamanie onych nam być wyrzuco- 
ne nie może; lezeli zaręczenie tychże w nieważność lub po- 
garde idzie; tedy podobnież i maigcy raftąpić Traktat, nie 
ubefpieczy pozoftałego kraiu; trzymanie go długie z itrony 
nafzey, nie będzie także tey refzty zafłoną, a zareczania 
Monarchow równey z czafem podpadną wadze. 

A zatym do uftapienia kraiow nafzych przezwycie- 
żaiących nie czytam dowodow; do łamania dawnych nie 
chcę przykładać fig Traktatow; a Zarecznikow całości kra- 
iow nafzych, obrażać i pomiiać nie życzę. 

Widzę ia wprawdzie ieden tylko na przeciw nam 
naymocnieyfzy dowod, a ten ieft mnogość wprowadzone- 
go woylka. Lecz ten dowod przed podaniem prawnego 
innego na pifmie, przed obwiefzczeniem iakichkolwiek do 
nas urofzczeń, bez czekania przyznania i zezwolenia nafze- 
go, za radą tylko wlafney przeciw flabfzym mocy, zata- 
iemną tylko w kilku na niewinnych naltąpił zmowa; podo- 
bnyż potym z równym złamaniem nowych Traktatow, z 
równym niedbaniem o Zaręcznikow , z równą nad fłabfze- 
* mi przemocą, (woiey prawności użyie. | 

Więc gdy próżne zaufanie nafze w zaprzyfiężonych 
było Traktatach, próżne i teraz być powinno mniemanie 
ufania onym. Lepiey że przemoc to, co chciała flabfzemu 
zagarnie, niż żeby zezwolenie choćby i wymufzone, pra- 
wność iaką nieprawności i temuż wymufowi przyznało, 
Przemoc bowiem, przyiaźne nam i zprzymierzong, tudzież 
wfzyftkie Europy Mocarftwa, kiedy nie do ratunku nas po- 
rufzy, to przynaymniey do ubolewania nad nami pociągnie; 
gdy przeciwnym fpofobem, zezwolenie czy chętne, czy 
wymufzone, do wzgardy i zapomnienia o nas da im 8 
przyczynę. - 


c o. 11 
Związać mnie pewnie kto zechce, litości nad Oy- 
czyzna pobudką, aby niechcąc ultapié części:z iey kraiu 
zabranych, nie utracilismy Oyczyzny całey. Ale iużem 
powiedział wyżey, że gdy przy teyże całości, dawne iak 
tarcze nie utrzymaią nas Traktaty, pewnie nikt zaręczyć i 
upewnić nie może, że przy reízcle kraiu ubefpieczą nas 
nowe. : 
Dla zbłcia iednak uprzedzoney tą litością myśli, py- 
tam fie pytaniem tey materyi nayprzyzwoitízym ; czyli 
ufprawiedliwłone byłoby okrucieńftwo fyna, któryby wła- 
fney Matce ręce i nogi poobcinaé, nos i ufzy oberznac, oczy 
wyłupić, włafnemi ważył fię rękami, przeto że ktoś mo- 
cnieyfzy nad niego , odgraża fie zabić mu Matkę, gdyby te- 
go nie uczynił? Czylizby ta niefzczęlna Matka, zamiaft dzię- 
kowania fynowi.za mniemaną litość, nie miotała raczey 
wizyltkie na niego przeklectwa? Ten fyn, czy mogłżeby 
długiego życia dla tak tkaleczoney fpodziewać fig Matki? : 
Sam potym dła tak dzikiey litości nad Matką, nie byłżeby 
wyśmiany, wzgardzony, nakoniec od teyże (która go do 
tey przywiodła tyrannii) mocy po fkonaniu Matki, lub ra- 
zem iefzcze i z nią konaiącą , w pęta i okowy wzięty. 
Sprawa nafza, ieít to fprawa Narodow wizyftkich, 
'a w fzczegulności Potencyi drugiego porządku. Podział . 
Prowincyi nafzych, równym grozi innym Narodom, Rze- 
-czompofpolitom Wolnym, Xiążętom Udzielnym, a nako- 
niec Europie całey. N 
A przeto lepiey i befpieczniey dalfzemu czafowi zo- 
ftawić lofy ftrapioney Oyczyzny, niżeli na iey zezwolić 
podziały; bo lub przemoc nad flabfzym-w fwym zamierze- 
niu uftanie , lub cierpliwość one znofzących, litość i miło- 
fierdzie, a razem i ucalenie kraiow nafzych nakoniec zy- 
fzcze. Z tych więc i tym podobnych powodow, z miey- 
ne mego na żadne udziały kraiow Oyczyftych, nie pozwa- 
am. 
B 2 
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Przeciw podanemu przez Poe Cefarzowey do podpifania Tras 
ktatowi Podziału, na Seffyi Delegacyiney dnia 21. Sierpnia, 


Mi, choć przez krótki czas na konaiącą, a iefzcze co« 
kolwiek żyiącą patrzać Oyczyzne, niżeli ią w zgotowanym 
grobie wlalnemi grzebać rękami, byłby to dzikiey litości 
fkutek, ten fatalny dla Oyczyzny przyfpiefzać moment, któ- 
ry oftatnim dla niey grozi upadkiem, ciagnącym nas [ynow 
ley, do wfpółecznego niefzczęśliwościjuczefinictwa. Pod- 
pifać działy przez Dwór Wiedeńfki dziś nam podane, nic 
innego nie ieft, tylko na Kardynalne Prawa i uroczyfte da- 
wniey Traktaty wzgardzaigcym patrzyć okiem. Ufkute- 
cznić we wfzyftkim podany do podpifu Traktat, ieit nie 
czuć wlafnego na fumnieniu przeświadczenia. Zamilczeć 
o tym, co ieft fzczegulnym Oyczyzny oftrzeżeniem, ieft 
okazać fię niewdzięcznym włafney Oyczyznie, a podchle- 
biaigcym i boiaźliwym Sąfiedzkiey przemocy, która tym 
więkfzy do kończenia zamierzonych czynow bierze pochop, 
im nas na bronienie Oyczyzny wyfadzonych, w bronieniu 
' nieśmiałych, w przedfiewzięciu nieftałych, prywacie do- 
gadzałących, w opieraniu fig zatrwozonych widzieć bę- 
dzie. | l 

J. W. Rewitzki Pełnomocny Dworu 0 
Pofeł na fundamencie Plenipotencyi od Nayiaśnieyfzey Ce- 
farzowy Jeymci daney, nie względem abrenuncyacyi, czy- 
li zrzeczenia fię pretenfył do Prowincyi nafzych, ale wzglę- 
dem Ceflyi czyli doftapienia kraiow zabranych, Traktaty" 
z nami czynić powinien, ate, iako z mocy rzeczoney Ple- 
nipotencył {waig mieć maia ftałość, tak my domawianie fie 
nafze na ftrone Oyczyzny, przynaymniey teraz do opifu 
Plenipotencyi teyże ftofować powinniśmy, 


LI 
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Oświadcza J. W. Pofet, Ze iu nie Ceffyi, nie przy- 
znania proprietatis, ale zrzeczenia fie od Rzeczypofpolitey 
do zabranych kraiow pretenfyi, potrzebule; czyliz to nie 
iet nad opis Plenipotencyl Dworu Wiedeńfkiego? Czyliz 
owe flowa: Quum circa Solennem Provinciarum Cefionem w 
Plenipotencyi wyrażone, nie dowodzą, iawnie iuż Cefio- 
nem faflam, Czyliz tę Ceflya kraiu być iuż uczynioną, pre- 
tendowana tylko pretenfyi do niego abrenuncyacya, wido- 
cznie nie utwierdza? Czyliż o iakieyfi$ prawności do tych 
kraiow iuż od kogoś przyznaney nie o$wleca? Nie ieftem 
tak ciemny و‎ abym fporzadzonych, ananas rozftawionych 
od kogoś nie widział fidel; lecz łatwo w nie wpadną ci, 
którzy niemaiac względności na potomność, ślepo fami fie- 
bie,- nas i wfpoł - Braci nafzych , wepchnąć w nie ufiłułą, 
Zaczym, kiedy J. W. Dworu Wiedeúlkiego Pofeł 
fwola nam oftatnią ośwładczył rezolucya, nie iu nieprzy- 
dania, odmienienia, ani uięcia w podanym od niego niby 
Traktacie, my wzaiemnie weźmy dla nas przedfiew zięcie, 
i to daymy mu oświadczenie, że- bez przyięcia nafzych od 
niego dowodow Aktem Limity przekładać zleconych, na- 
rzuconego nie podpifzemy Traktatu, 1 z tym ia z mieyfca 
mego iak nayfolenniey oświadczam fię. 
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-Przeciw Proiektowi o Dyffydentach i zabrawiu kraiu przez Mo- 
(0 fkwę, na Sefyi Delegacyiney dnia 31. Sierpnia. 


P roiekt w Artykułach dziewięciu do traktowania z namł, 

przez J. W. Barona de Stackelberg, Nayiaśnieyfzey Impera- 

torowy Roflyitkiey Pofla, na dniu onegday{zym podany, 

między innemi ma pierwfzy ; utrzymanie Traktatu R. 1768. 

zalecaiący, Lubo nie ową przemocą i niefzczęśliwością 
: - B 3 


Me (0095 M» qt 


Oyczyznie zagraża, którey fkutki w przeciągu lat pięciu, .z 
powfzechnym Narodu zazaleniem widzieć fie okropne dały, 
przecież on równe Wiary S. Katolickiey Rzymfkiey poniże- 
nie, razem równą Praw Kardynalnych pogardę zawiera. . 

Ów to ów Traktat gwałtownie na Obywatelach 
wymufzony , innym nie może być zwany nazwifkiem, tyl- 
ko źrzodłem wfzelkich na Oyczyznę niefzczęścia wyle- 
wow. Te źrzodło z Arumieniami, a raczey potokami krwie 
i łez Obywatelfkich zmiefzane, ftało fie nietylko nam, ale i 
potomnym aż do obrzydzenia napoiem. A czyliż na nowo 
po uftalych nieco krwie Braterfkiey potokach, iefzcze w 
nim iadowitego fzukać chcemy fmaku? Czyliż nie raczey 
iednomyślną chęcią na zniefienie onego zgodziemy fię? 

Spodziewam ia fie, i prawie wiem dobrze, Ze J. W. 
Nayłaśnieyfzey Monarchini Roffyifkiey Pofeł, nie końcem ` 
odnowienia i pomnożenia zamiefzek Rzeczypofpolitey ze- - 
Nany, owfzem wybrała takiego taż Nayiaśnieyfza Monar- 
chini Męża, któryby zażalenia nafze ukoił, zamiefzanie po- 
wfzechne ułagodził , miłą każdemu fpokoyność, w dawną 
obydwoch Narodow zażyłość i poufatosé, gwałtownością 
Xięcia Repnina Pofia fkażoną i zerwaną, przywrócił. Pu- 

bliczne u innych Narodow tegoż J. W. Barona de Stackel- 
' berg z Hawa dla Monarchini fwoiey , a z zaletą nieśmiertel- 
ną dla Ofoby i Imienia włafnego , odprawione Pofelftwa, 
obiecuią nam, nie gwałtowności dodanie do gwałtu, utrzy- 
mywaniem narzuconego przez Xięcia Repnina Traktatu; ale 
owlzem zwykłey od dofkonałości tego dla Praw nafzych 
ludzkości fpodziewać fię każą. 

Tyle Uftaw przeciw zapędom Dyflydentikim w Pań- 
ftwach Rzeczypofpolitey umocniło Panowanie Katolickiey 
Wiary nafzey. Pomiiam inne, idę tylko do Uftawy roku 
1717. Czyliż ta pod òw czas z Wielkim Poltem Roffyi, 
Dołhorukim و‎ dla polepfzenia lofu Dyflydentow w Pań- 
ftwach nafzych, dobrowolnie z Rzecząpofpolitą umówio- 
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na, ułożona i gwarantowana nie była? Maz być wazniey- 
fzy Traktat gwałtowny, od wolney Rzeczypofpolitey nie 
utwierdzony i nie przyiety , nad-wolnie i dobrowolnie, 
zgodnie i w przyjaźni ułożoną Uftawe? Chyba ten tylko 
na wfpak powie, który z nas lub o Wiarę nie dba, lub nam 
1 Roflyi wzaiemnego nie życzy pokoiu; widząc, Ze ten to 
“Repninowfki Traktat, a raczey gwałtowny narzut, zer- 
wał prawie od wieku powziętą nafzą z Roffyą przyiaźń ; po- 
` budził znaczną część Obywatelow gorliwych wzięcia fie 
do broni; wzniecił Zagraniczną Roflyi woynę; nietylko 
Polfkiemu i Mofkiewfkiemu, Narodom, wewnętrznego fpu- 
. ftofzenia i wynifzczenia, ale na Archipelagu flat fie niewin- 
nych Greczynow wycięcia przyczyną. | 

> Pytam fie teraz kraiu nafzego Dyffydentow, czyli 
ich przeciw włafney powftanie Oyczyznie, nie ieft oczywi. 
fte Perduellionis Crimen? a w fpifkach , Toruńfkim i Słuckim, 
bunt widoczny, nie ftatze fie fpokoyności Oyczyftey wzru- 
fzeniem? Czyż nie ściągnęli iuż przepifaney na fiebie kary? 
Jeżeli Rzeczpofpolita w-Akcie Limity و‎ iako poblaZaiaca 
Matka kazała roztrząfnąć uZalenia Dyflydentow, a ۰ 
ła ukaranie wyftępności, tedy teraz na Seymie z Limity, gdy 
zafiedzie, i odnawiaiącą fie w złych fynach poftrzeze zu- 
chwałość, pewnie oneyże nie zapomni ukrócić i ukarać. 
Pytam fię powtóre tych Dyffydentow nafzych; czy- 
liz ich nie miała Oyczyzna za fynow, dozwalaiąc im pofia- 
dać dziedzictwa w kraiu i odziedziczać fpadaiące na-nich for- 
tuny, czego Katolikom w Dyflydentíkich dzierżeć nie do- 
zwalaią kraiach. Czyliż nie maig wyznaczonych w wielu 


. ` mieyfcach, i tylu Stołecznych Miaftach, publicznych Zbo- 


row, gdy Katolikom w Dyflydentikich Pańftwach, w ie- 
dnych zabronione, w drugich ledwo fą pozwolone Kaplice. 
Czyliż ich Predykanci w (wym włafnym ubiorze, po na- 
fzych, bez żadnego od kogożkolwiek urągania fie, widzieć 
fie nie daig Mialtach? gdy Katoliccy Kapłani lub Zakonnicy 
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w fwym ftroiu, w kraiach Dyffydentfkich wrzafkiem fzy- 
dzeni, a błotem i kamieńmi uciíkani zoftaig. Czyliz nie fa 
w pół - Obywatelami nafzemi uznani? gdy w niektórych, 
Akatolickich Pańftwach, być Katolikiem, iuż tym famym 
nie być wfpót- Obywatelem i Oyczyzny poddanym, ow- 
", fzem ie być winnym obrażonego Majeftatu. Wfzakże do- 
zwolone im fa w woyfkowych Urzędach 32 6 
ftopnie, gdy Katolicy w niektórych Dyffydentíkich Pań- 
` fiwach być nawet Kapralami nie mogą. Wfzakżei z chleba 
Rzeczypofpolitey w Staroftwach i Królewfzczyznach zna- 
czne trzymaia udziały, gdy Katolicy w Dyffydentikich Rzą- 
dach i okrufzyny iego nie maią. 

A zatym, ieżeli nie przeftaią na tych względach 
wyrodni Oyczyzny fynowie, i podnofząc przeciw niey 
fwe zuchwałe ręce, rozfzarpania oneyże ftali fie przyczy- 
, n3, tedy nie powiekfzenia łafk, ale owfzem od dawnych 
zupełnego wydziedziczenia godni. à 

Przyfwoienie, przy wlafzczenie i zabranie przez Rof- 
fyą kraiow nafzych nieprawne, ten chyba tylko nie zna, 
kto nie wie początkowego Pańltwa tegoż wzroftu, a nafze- 
go z tymże wielorako zawartego Przymierza. Już otym 
dowody w różnych Pifmach i Odpowiedziach z firony na- 
fzey dokładne, chyba tylko od famey przemocy mieć nie 
mogą przyznaney prawdy. Pomiiam przeto wyżfze, a idę 
do ofiatniego z Wielkim owym, a fzczęśliwym Pańftwa 
Roffyi Fundatorem, Piotrem Alexiewiczem, dnia 30. Sier- 
pnia, roku 1704. i-Auguflem II. Królem nafzym zawartego 
Traktatu, przez Stany Rzeczypofpolitey w Kfięgi Praw na- 
fzych roku 17 ro. przyiętego i utwierdzonego. Niech w nim 
każdy czyta famego rzeczonego Monarchy chętne a ofobifte 
wyrazy, a nię wiem czy nie kaźdy z nich wniefie: iak mo- 
Że teraz Mofkwa do zabranych nam kraiow rościć fprawie- 
dliwość i prawność, gdy owfzem nam być winnym oddania 
‘znaczney części kraiu, famże Roflyi Monarcha See A 
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A leZeli fzczegulna w Petersburgu na zabranie kra- 
iow nafzych zmowa, zdolna ieft nayuroczyfl(ze i zadawnio- 
ne, pfować i łamać Przymierza, tedy teraźnieyfzego za- 
et bri podobnez taiemne umowy fkrufzyć i złamać po- ” 
trafią. É 
( f A iakże tym bardziey odwoływać fię mamy do Tra- 
ktatu w roku 1768. zawartego, i onze na nogi ftawiać? gdy 
nietylko ten, iakom rzekł wyZey, i iuż Europie wiadomo 
caley nayprzednieyfze z (wych zawias Wiary S. Wolności 
Narodowey , i niepodległości nafzey wzrufzył Prawa; gdy 
przez wzięcie i więzienie gorliwych Obywatelow onemu . 
fprzeciwiaigcych fie, że gwałtownie robiony wydany; gdy 
ten w wykonaniu fwoim, prześladowanych Obywatelow 
krwią, a dotąd ichże ftałością tamowany; gdy ten przez 
Senat nafz w roku 1770. za gwałtowny i wymufzony ogło- 
fzony ; aleteż od fameyże nakoniec Roflyi, niby nim za ca- 
łość kraiow nafzych gwarantuiącey, teraz nowym zabo- 
rem 111۶ ۰ 

-Przeto nietylko dla widocznego, ale wiecey iefzcze 
dla utaionego w nim dla Wiary, Wolności i niepodległości 
nafzey iadu, przyiąć go miłość Oyczyzny nie dozwala, tym 
bardziey przeświadczaiące zakazuie fumnienie, zwłafzcza, 
ieZelt przytomne rozumowi a niechybne fkutki Smiertelno- 
ści mamy. Winniśmy więc iednoftaynie obftawać w nie- 
przyimowaniu rzeczonego Traktatu. Jeżeli wolno niewąt- 
pliwie w fwey ważności łamać, czemuż nie ma być wolno 
wymufzonego odrzucić i nie przyiąć. 

"  Oswiadezam fie tedy Prześwietney Delegacyt, Du- 
chem Obywatelltwa, a miłością Wiary zagrzany i uzbroio- 
ny; Ze na Żadne Traktaty Uftawom Wiary S. Katolickiey 
Rzymfkiey , Prawom Kardynalnym Wolności i niepodległo- 
$ci nafzey przeciwne, całość kraiow rozrywaiące, iakom 
iuż niepozwalał, tak i teraz iak nayuroczyściey ponawiam, 
że nie pozwalam; i do podpilu onych ręki moiey nie ściągnę. 

Mowy J. W, Jerzmanow/kiego. C 
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Trzymanie bowiem wzmiankowanego Traktatu, 
pomnożyłoby więcey iuż wyrządzonych na fundamencie 
onego w Woiewodztwach Kijowlkim i Bracław fkim przez 
Dyzunitow Cerkwiom nafzym Uniackim gwałtow, obie- 
cywałoby ich zapędom pomyślności życzone, a założone- 
go zawziętości przeciw Unitom dopełniłoby zamiaru. Le- 

„piey więc i befpieczniey odrzucić cały, nie iakgkolwiek 
czyniąc o nim wzmiankę, czynić i odnowić w niezagoio- 
nych iefzcze Obywatelfkich ranach dotkliwe czucie, 
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Po Reafjumpcyi Seymu o upadfey władzy Delegacyiney , na Seffyi 
teyże Delegacyi dnia 19. Września, 


dawna rzecz przez fie, Ze Delegacya nafza wiecey nie ma 
władzy prócz przez Stany Rzeczypofpolitey w czafie Limi’ 
ty pozwoloney. Pozwoliła nam Rzeczpofpolita wchodze- 
nia w Traktaty 2 NayiaSnieyfzemi Sąfiadami naízemi, i tym 
zakończenie przed dniem 1 ۲۰ bieżącego Miefiąca wyznaczy- 
ła. Juz ten czas minął, więc i udzielona nam fkończyła fie 
władza j iakze dziś bez referencyi Rzeczypofpolitey , na 
czas Seymu z Limity zgromadzoney, nie mówię umówio- 
ne, ale owfzem narzucone od Nayiaśnieyfzych Sąfiadow, 
wazemy fie podpifywać Traktaty, przez podpify wanie któ- 
rych, czyniliby$my iawne Rzeczypofpolitey Zwierzchności 
przeciwienie fie, powadze iey uwłoczenie , udzielóney 
„nam władzy tłumaczenie opaczne, i iey po upłynionym cza- 
fie abfolutne użycie. 

Dnia dzilieyfzego powtórnie od Rzeczypofpolitey 
od dnia 15. Miefiąca tego zafiadaigcey na Seymie, udzielo- 
ney nam nie widzę mocy. W opifie Aktu Limity i Pleni- 
potencyi na dniu 15. Mieliąca fkończoney, nowego do czyn: 
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ności Delegatow pozwolenią nie czytam. Więc też podpi- 
fania Traktatow, ile favore i z przemocą Nayiaśnieyfzych 
Safiadow naftapionych, przyczyny nie znam, prawności 
nie mam, ani żadnych pomyślności widzę fkutkow; ow- 
fzem więkfze zamięfzań i niefzczęśliwości dozieram funda- 
menta rzucone. cá de ‘ 

Zaczym materyą te do decyzyi Rzeczypofpolitey 
. Stanow odelłać uprafzam; inaczey w dzilieyfzey kompanii 
na żadne czynności i podpify nie pozwalam, | 
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Na Sefyi Seymowey , po Limicie pierw/zey , przeciw czynnosciom 
na Delegacyi wypadłym , dnia 22. Września. 


Nie fądziłbym fie godnym imienia Oyczyzny fyna, ani na- 
wet Obywatela, gdybym włożonych na mnie od W.K.Mct 
Pana Mego Miłościwego i dwoch Rzeczypofpolitey Stanow, 
niechciał dopełniać obowiązkow و‎ a z dopełnionych lub nie, 
wiernego tymże Nayiaśnieyfzym Stanom, czynić uchybiał 
doniefienia. | 

Przez Akt Limity i Plenipotencyi zlecone nam ieft 
umawianie fie z JJ. WW. Nayiaśn. Safiadow nafzych Mini- 
ftrami wygledem wznowionych i podanych do Prowincyi 
nafzych urofzczeń, zalecone przełożenie Praw, niepra- 
- wność dowodzących zabranego nam kraiu. Pokazałeś prze- 
to KROLU Nayłaśnieyfzy i powolność żądaniom nalegaią- 
cey mocy, razem i trofkliwą oftroznosé o ucalenie Pańftw 
Tobie powierzonych. Wlałeś na nas zupełną moc fzuka- 
nia fpofobow, obronienia od utraty Oyczyftych kraiow, 
ale pewnie pomyślnego tufzyć fkutku nie mogłeś, iak pręd- 
ko czynność była z ftronami temi, które razem w fwey 
fprawie i Sędziowfką wzięły na fiebie poftać. Trudno tam 
fprawiedliwości niezboczaigcey fzukać, gdzie tylko pod po- 
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zornym Sądu imleniem, za włafną udale fie korzyścią Se- 
dzia. Dopieroz trudno nie fpodziewać fie przegraney , gdy 
mocnieyfzy flabfzemu z dobytą brońią w ręku fwey dowo- 
dzi prawności, a do ley uznania nie intereffowanego Zare- 
cznika nie ma. 
` Wfzakże przecie fpodziewam fie, iż iakąkolwiek 

miały nadzieie Nayiasnieytze Stany, że my Oyczyzny Íy- 
nowie, którym poruczona ieyże całości obrona, ieżeli nie 
mocni w broń przeciw mocy, tedy uzbroieni ftatoscia prze- 
ciw natarczywości, fłaniemy nieporufzeni w kraiu; tufzy- 
ły nieochybnie fobie, że przykładem ftron, fpór z nami 
wiodących, nielitościwemi przeciw włafney Oyczyznie nie 
będziemy Sędziami; mniemały przynaymniey podchlebnie, 
wytargowania iakichkolwiek czesciz zabranego kraiu. Lecz 
nieltetyż! Sami na fohie omylili fie, inaczey bowiem, ina- 
czey i działo fię, i ftało. [ 

Nayflufznieyfze Praw nafzych wywody, w Zadney 
nie byly uwadze; naydawnieyfze i nayoftatnieyfze Przy- 
mierza, w nieważności i pogardzie zoftały, względność. 
na obftawaiących przy Prawach nieznana; zaitawiaiący fie 
o czyftość (prawy nafzey niefłuchani ; miłość Oyczyfta 
(chyba ty widzący nayfkrytfze ferca zakąty Boże! wyia- 
wifz przyczyny, dla których ) prawie zupełnie między nas 
mi umarła, kiedy na wfzyftkie od Miniflrow Safiedzkich 
podania, łatwieyfza w nas powolność, i powolnieyfza zna- 
leziona na wfzyjtko łatwość, niżeli może od tychże fpo- 
dziewana Miniitrow.  Wfzakże gruntownie to wierne i 
prawdziwe moie zeznania, potwierdzaią podpifane Trakta- 
ty; a podpifane nawet wtedy, kiedy iuż udzielona nam od 
Nayiasnieyfzych Stanow władza, bo do dnia 14. ninieyfze- 
go Miefiąca zamierzona, uftała. ZK 

Uważcie więc Nayiaśnieyfze Stany, iaka być może 
tychże Traktatow ważność! tak z fpofobu zawierania 
onych, iako też-w nie fwoim ichze z podpifania czafie. A 
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"lubo tymże małą nas cząftkę fprzeciwiaiacych fie i nie pod- 
pifanych, ważnieyfzym i licznieyfzym, dla miłości Wiary i 
Oyczyzny, wefprzyicie nie pozwalam. | 

Była nam fprzeciwiaiącym fig podziałowi kraiow 
Rzeczypofpolitey, prawidłem Twoia KROLU Nayiaśniey- 
fzy Provifionalis Proteflatio. - Vrzy tey nietylko lzba cała 
Seymowa, ale i Narod wfzyltek pifać fie nie wzdrygnie. 
Inaczey bowiem obawiam fie Miłościwy Panie, abyś pod- 
pifawfzy udziału Traktaty, a w nich naypięknieyfze Pań- 
{twa Tobie powierzonego tracąc Prowincye, naycelniey- 
fzey z niemi razem Królow Polikich porcyi, to ieft miłości 
i utności nie utracił Narodu. 


MANIFEST 


da): WW. Pofłow Łęczychich, przeciw niedawaniu Turnum i 
Ratyfikacyi udziałowych Traktatow , dnia zo. W rae. 1773. 


Se ofobiście, JJ. WW. Ichmość Panowie Rupert‏ چا 
Dunin Stolnik, Stanifław Kożuchowfki Podczafzy Orlowfcy,‏ 
à Franciízek Jerzmanowiki Pifarz Grodzki Przedecki, z Wo-‏ 
lewodztwa Leczyckiego na Seym teraźnieyfzy nadzwy-‏ 
czayny Poflowie, te do Kfigg Grodu tuteyfzego iak nayuro.‏ 
czyltfze podali oświadczenięgiż nietylko właściwość związ.‏ 
ku każdego, wymaga przez fie we wfzyflkich do roztrzą-‏ 
śnienia fprzymierzonym na Seymie Stanom podaniach, dla‏ 
ftanowienia, kończenia , lub odrzucenia onych, więkfzo-‏ 
ści glofow,. gdy iednottayna tych nie ułatwia zgoda, ale‏ 
takież prawidlo ninieyfzy przed Seymem związek, fako też‏ 
Akt pierwfzey Seymu tego Limity, dnia 19. Maia w ciągną-‏ 
cym fie roku zapifany, przepifał;' Ze iednak profzona od‏ 
tychże JJ. WW. Poflow (na podany udziału kraiow Rzeczy-‏ 
pofpolitey Aatificationis Proiekt ) głofow koley dana nie była,‏ 
C 3‏ ۰ 
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która podobnież i na Delegacyi odprawioney nie do 
na, przeto przeciw takim czynnosciom, przepifowi | 
powadze Poflow, a naywięcey dobru Oyczyzny fz 
wym, oraz o nieprawność onych, cid JJ. WW. Po 
iako w Izbie Seymowey [ W. Jmci Panu Marfzałkóv 
. mowemu (woią „oświadczyli Proteftacyą , tak tez fa 
` Kfiąg ninieyfzychjiak nayuroczyftíza podaią i zanofzą 


Rupert Dunin, Stolnik Orlowski, Pofet JV wdzhea Ł. 

Stanifiaw Kozuchowíki, Podcza/zy Ortow/fki, P 
wodztwa Łęczyckiego. 

Francifzek Jerzmanowíki, Pi/arz Grodzki Prze 
Jet Woiewodziwa Łęczyckiego, 


Ten Manifeft dla zakazu od Zwierzchności Konfederackiey nie prz 
Grodu, 


d 
FW. mci Pana Francifzka Jerzmanowfkiego; Pofla Woiewo- 
dztwa Leczyckiego, o niedopufzczenie Głofv, a potym przer= . 
wanie onego na Delegacyi. Do Grodu Warfzaw/kiego za- ` 
nofzony, i dla tegoż zakazu, co wyżey nie przyięty, . 
dnia 9, Października 1773. - 


D, Urzędu i Kfiąg Grodzkich Warfzawfkich ofobiście 
przyfzedifzy J. W. Jmé Pan Francifzek z Jerzmanowa Jerz= ` 
manowfki, Pifarz Grodzki Przedecki, na Seym 2 Woiewodz- 
twa Leczyckiego Pofeł, oraz z tegoż Seymu do traktowa- 
nia z Nayiaśnieyfzemi Sąfiadow nafzych kray nam zabiera- 
tących Miniftrami Delegat, przed temiż Kfiegami naftepuia- 
ce podał użalenie: Niech zną Potomność, niech w fzcze- 
gulności zna Wolewodztwo moie, że włożone ‘od niego 
na mnie chciałem wiernie dopełniać obowiązki. Niech fig 


iwią Poftronne a przyiazne Rzeczypofpolitey Narody, 
y iefzcze Rzeczpofpolita fama; że wolnego Narodu 
|, gdzie miłość Oyczyzny o ley całość i dobro przy- 
ey głofem zaftawiać fie wymaga, tedy przemoc na- 
ilczenie. Nie wftyd mnie i całemu Narodowi niech 
zie tayno , Ze iako Delegat Udziałowych nie podpi- 
Traktatow, a iako Pofeł złączenie 2 Kollegami memi 
W. Duninem Stolnikiem, i Kozuchowfkim Podczafżym 
iemi, o nieważność Ratificationis tychże Udziałow 
u, a niedanego nam per Turnum Głofu, z Protefta- 
Grey zakazane przyiecie) do tegoż przychodziliśmy - 
Te dwa kroki moie na Prawie Oyczyftym, na 
eiach wolnego Narodu, i na obowiązkach wierne- 
fwey Inftrukcyi Poflai Delegata wfpieraiace fie, poczy- 
2 mi fa za wyltepne, i dały przyczynę mówiącemu na 
l lzifieyfzym w Delegacyiney Izbie niedopufzczania nay- 
przód Głofu, potym zaczętego przerwania. Przeto nie- 
chcąc tak abfotutaych nad wolnym Głofem Pofła cierpieć 
uzurpacyi, o niedopufzczanie i przerwanie tegoż Głofu, 
dak nayuroczyściey proteftuig fig i manifeftuię. Dan w War- 
fzawie dnia 9. Października 1773. 


Francifzck Jerzmanowfki, P. P. z Woiewodztwa Łęczyckiego 
Pofet i Delegat. ~ 


1 A raczey Protefiacya na Sefyi Delegacyiney, przeciw groźbie przys 


mufzaigcey do podpifu Udziałowych Traktatow و‎ 27. 
۱ " Liftopada, 


D, Glofu J. W. Wizkiego dopiero mówionego, w ie- 
dnychze ze mną zoftaigcego myślach, nie mam co dodać. 
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Przypominam tylko Prześwietney Delegac 
cnosci Rzeczypofpolitey , bo na Seymie 
ficationis Udzialowych Traktatow Proi 
fie oriemu, profiłem z J. W, Duninem Kolle 
num; gdy ten dozwolony nie był, przeto. 
Kollegą moim, i drugim J. W. Kożuchow 
z Proteltacyą z Izby, a o przeftępftwo Pra 
Kfiąg tuteyfzego Grodu podawałem. Ten lubo nie | 
ty, iednakże JJ. WW. WW. Mościwym Panom i J 
wiadomy. Dzifiay gorfzące wolność Narodową m 
niektórzy z JJ. WW. WW. M. Panow na nas groźby w 
rakie, a groźby za to, Ze na rozdarcie niefzczęśliwey r 
pifzemy fig Oyczyzny; że wfpół-Braci nafzyc 

wnych, a w niczym niewinnych, nie odcinamy od wipó- ( 
łeczęńftwa nafzego, i w cudze nie żapifuiemy poddańftwo. — - 
Może Wafzeciow Mościwych Panow przemoc, niefzczesli- — 
wemi nas uczynić, ale ztąd fzczęśliwemi będziem; że do 
rozerwania kochaney Oyczyzny, myśli, ferca, i mocy 
nafze nie przyftaly, a rece do okropnego iey obcięcia nie 
uniolly fie; owfzem te wolne będą zawize, zapifać dla Po- 
tomności oświadczenie, co dla całości kochaney ۷ 
i od was cierpiemy. Przeto teraz zaraz, i dawne iak nay- 
uroczyściey oświadczenia ponawiam, i razem oświadczam 
fię, że dla tychże, co przedtym przyczyn, i Świeżo przez 
J. W. Wizkiego danych, tychże Udziałowych nie podpifze 


"Traktatow. 
MOWA 


Na Sefyi Delegacyiney dnia 3. Lutego roku 1774. miana. 


Obiecy waliémy fobie podehlebnie w czafie Traktowan;, 
z Nayia$nicyfzemi Sąfiadami publica fide upewnieni, że po 
A zakoń 


te X کے‎ GM - - 


zakończonych Traktatach uftanię uciążliwość kraiu, przez 
wymufzanie Furażow woytk Zagranicznych Obywatelom 
„dokuczaiąca; fpodziewalismy fie przecie, że Oyczyzna na- 
fza uciśniona wielorakich krzywd gatunkami, otoczona ze- 
awízad zbroynym żołnierzem, utraciwfzy przez wyrok na- 
fzych znaczne Prowincye w pożądaney zolłanie fpokoyno- 
ści, i my iey fynowie, miley używać będziemy (wobody; 
mniemaiiśmy zepewne, że woylka te, które na poparcie 
fwoich pretenfyi, do nafzego wefzły Króleftwa, a zabra- 
wfzy nam znaczne Prowincye, do włalnego wyłdą kraiu, 
ale nie we wfzyftkim nafze ziściły fie Żądania, i fkutki łu- 
dzących obietnic, gdy mimo powfzechnych Obywatelfkich 
życzeń ifpodziewania, woytka iefzcze Zagraniczne; prócz 
Króla Jmci Prufkiego, dotąd po nafzych fnuią fig kraiach _ 
nie-bez znacznego Oby watelow ufzkodzenja, nie wfpomne 
iw powfzechności i teraz narzuconych na Woiewodztwa, 
Ziemie i Powiaty, a w fzczegulno$ci na Woiewodztwo mo- 
ie, uciążliwych Furażow, bo nie maíz zapewne w całym 
kraiu Obywatela, a podobno iw Prześwietney Izbie Dafzey 
Delegźta, któryby przedtym, i teraz na te nie utyfkiwał 
uciemiezenia. |. pf? | 


Chcecie teraz z JJ. WW. Cudzoziemfkich Dworow 
Miniftrami, wchodzić JJ, OO. JJ. WW. Kolledzy dla 26۰ 
&liwienia tak zagarnionych, iako teź dla pozoftatych kraiu 
Obywatelow w ofobne Artykuły; ale zdaie mi fie, że ży- 
czenia nafze, obiecywane dla Rzeczypofpolitey pomyślno- 
ści, takich w ofobnych Artykułach nie pozyfkaią fkutkow, 
iakie przed podpifanemi Traktatami dla nas ziScicby fie 
` mogły. 


= 


i Witrzymanie fie nas wfzyftkich od podpłfu na Tra- 

ktaty, byłoby ważną przyczyną nakłonienia fie. JJ. WW. 

Miniftrow Cudzoziemíkich, w- Artykułach ofobnych do 

wfzelkiey na ftronę Rzeczypofpolitey powolności, ale wąt- 
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pie, aby było myślą ich, ufzczęśliwienia nas, i zagarnio- 
nych Obywatelow, przez ofobne Artykuły. 

Sądzicie J]. OO. JJ. WW. Mei Panowie Dobr. zako- ` 
nieczna powinność, podpifaé Udziałowe Traktaty, a nie 
podpifać ich, Ze ief okazać fie przeftepuigcym wyrok całey 
Rzeczypofpołitey , oświadczacie. My zaś fądziemy utrzy- 
mywać Prawa, gdy i [oftrukcyom nafzym, i wewnętrzne- 
mu przeświadczeniu zadofyć czyniemy , i tęż utrzymuiemy 
wolni Polacy wolność, którey JJ. OO. JJ. WW. Mości Pa- _ 
nowie do podpifania zażyliście, my oneyże do niepodpifa- 
nia używamy. : M 4 

Już dawniey w Głofach moich przełożyłem Prześw. 
Delegacyi, i dałem ważne przyczyny, dla których nie pod- 
pifatem Traktatow, dziś znowu też fame powtórzy wfzy, 
oświadczam fie, że czekaiac od caley- Rzeczypofpolitey w 
trzech Stanach wifzących nademną wyrokow, udziałowych 
nie podpifze Traktatow. Wfzak zafiądzie Rzeczpofpolita 
na Seymie z Limity przypadaiącym, będzie wiedziała, iakie 
1 za co, na nas fłanowić „Judicatum. wę 

Za wyznaczenie. mnie do układania feparatorum Ar- 
ticulorum, dziękuię Prześwietney Delegacyi, i iako nie na- 
leżałem ad principale, to ieft do podpifania Iraktatow, tak 
należeć nie mogę, niepowinienem, i niechcę, do ichźe Ac- 
ceforium, to telt ad Articulos Separatos. ۳ 


M OWA 


Na Seffyi Delegacyiney dnia 25, Lutego roku 1775. miana. 


Kiokolwiek w Izbie tey. dobra pofpolitego tyczące fię po- 
dawał kiedy Proiekta, rozumiem, że w nich innego nie 
miał, a przynaymniey mieć nie powinien był celu, ieno, 
aby zaradzał Oyczyznie wlaíney, tym famym zaś iak nay- 


a ` TH" 


uroczyftfzą gorliwość o wfzyfikie iey Prawa 1 fwobody 
okazał; tych ponieważ ftała 1 niewzrufzona zawfze była 
ofada, nierozerwanym związkiem złączona z wolnością 
prawowierna Wiara, łdzie żatym, że każdy fzczerze Mat- 
kę fwa Oyezyzne kochaiący Obywatel, o utrzymanie tego 
oboyga naywięcey fie zaftawiać, a niefłuchaląc ani ufidłaią- 
cych Mów teraźnieyfzych mniemanych Filozofow, ani prze- 
wrotnych zdań rozwiozłych Politykow około ucalenia obu, 
aż do utraty życia wlafnego pracować ieft obowiązany. 


Narobiliśmy wprawdzie Proiektow dofyć, luZ to 
do uftanowienia nowey formy Rządu kraiowego, łuż to do 
przyfpiefzenia Obywatelom od dawnych czafow oczekiwa- 
ney fprawiedliwości ściągałących fie, wfzakże iednak pró- 
2no fobie podchlebiamy, że na imię rozfądnych i przezor- 
nych Oyczyzny fynow zarobiemy , ieżeli tego, co dufzą 
ieft i fundamentem rządu i porządku wnętrznego, to ieft 
przewagą panuiącey prawowierney Religii w fwey zupeł- 
ney całości utrzymać zaniedbamy. 


Jużeśmy niefzczęśliwie przez lat kilka doznawali, 
iak okropne fkutki z zamiefzania powagi teyże panuiącey 
prawowierney Religii, przez Traktat 1768. roku uczynio- 
ny wyniknęły, tych chyba ten nie czuie, który albo o Wia- 
rę niedba, albo w porządney fpokoyności nigdy fobie zo- 
ftać nie życzy, Któż bowiem tego nie zna, Że iakie w Na- 
rodzie fumnienie, taki we wfzyllkich {prawach porządek, 
iaki porządek, takie lub fzczęśliwości, lub też upadku na- 
ftępuie przyfpiefzenie. ^ 

Nasladuymy w tey mierze zacnych Przodkow na- 
fzych, którzy licznemi prawami fwobody Swiętey Wiary 
z ufiłowaniem fzczerym obwarowali; trzymaymy fie obo- 
wiązkow , które na nas taż Swięta wlala Wiara, a nie day- 
my fię ułudzić dowcipnym. chytrych Filozofow przypu- 
fzczania do zupełney równości rozmaitych Religil nas Wio- 
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dacym zdániom, gdyż z doswiadezenta mamy: Optimam 
° effe Rempublicam que maxime leges, minime Philofophos audit. 

Gdy zaś to mówię, nie myślę bynaymniey JJ. OO. 
JJ. WW, Kollegow do tego zachęcać, abyśmy fobie z Ich- 
mość Paty Dyfiydentami tak poltąpili, iako fte oni z nami 
po wízyftkich i hayobyczaynieyfzych kraiach Europy obs 
chodzą, gdzie Zadnego nafzey Wiary, by też rayzafluZeii- 
fzego Obywatela do naymnieyfzego, nietylko kraiowego; 
lub woyfkowego , ale i do Mieyfkiego Urzędu nie przypu- 
fzczałą; nie tchnę tym dachem prześladowniczym, który 
tychże Dyflydentow i Dyzunitow w nafzym kraiu do tego 
zapalił, ze maiac rece przez "I raktat 1768. roku nteco roz- 
wiązane, tuzci Kaplanow mafzych do ich zamyflu niefkła- 
niaigcych fie więzilii katowali; Poddanych prawowiernych 
do odftapienia i odmienienia Wiary przymufzali: Przeto ty- 
1120 dwieście Cerkwi od Unii Kościoła Rzymfkiego mocą 
i gwałtem oderwali, owfzem idąc za chwalebnym wfpo- 
mnionych wyżey Przodkow nafzych przykładem, o to was 
JJ. OO. JJ. WW. Kolledzy błagam, abyście dawnieyfze 
względem Panow Dyffydentow wfpół. Obywatelow wy- 
dane Prawa, mianowicie owe roku 1717. 2a Gwarâncya 
Wielkiego i Pełnomocnego Polta Roflyi Konftytucye niena- 
rufzone zachowali, wfzak przez rzeczone uftawy , maia ciż 
Dyffydenci wiecey daleko, niż nafzey Wiary uczeftnicy, 
gdziekolwiek w Dyffydentfkich kraiach fwobod, kiedy i 
woyfkowe ciż Generalftwa pofiadaią Szarze, i ex Pane bene- 
merentium znaczne bardzo trzymaią udziały, 

Wrefzcie oświadczam fie przed Bogłem, przed całą 
Oyczyzna, i przed całym światem: że niebędąc żadnym ani 
nienawiści, ani zerníty , ani też prywaty duchem zagrzany, 
ale czyfiey gorliwości o prawowierną Wiarę ogniem pala. " 
iąc, niczym fie od poftanowienia mego odrazić i uftrafzyć 
nie dam, bynaymniey mnie fporządzene na karki nafze nie- 
wolnteże iarzma, nie przelękną, ani wyftawione na przera. 
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żenie fere OhywateHkich woyfk Zagranicznych bagnety 
mnie nieddepchną od pełnienia, poki duch w ciele tych obo- 
wigzkow, które na-mnie-Bóg, Oyczyznay Wiara à fum- 
nienie razem 2 uży waniem rozumu włożyły: 


SERW له‎ A is 
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Na Seffyi Delegacyiney dnia 27, Lutego 1775. roku miana. 


x 8 . ۸ 

j uż też naoftatek przez punkta do S, Rzymfko - Katolickiey 
dotąd unas panuiącey. Religii. w źrzenicę oka tknięci iefle- 
śmy, a tknięci tym dotkliwiey, im Utoczyściey upewnie- 
ni, że te punkta za porozumieniem fię na iedno z dwoma 
nafzych Sąfiadow Miniftrami od J. W. Miniftra Roflyifkiego 
oftatecznie iuż i nieodmiennie podane. l 

Nie żeft wprawdzie ani żaden z nas w fzczegulności, 
ahi cały ogilute Narod w ftanie oparcta fie przycilkaiącey 
nas‘przemocy , poki iednak ifkierka prawdziwey Wiary w 
fercach fię nafzych zarzy, poty wolnym głofem nie prze- 
ciw Wierze; lecz za Wiarą oświadczać fie powinniśmy, 
ażeby, ieżeli iuż koniecznie Wiara cierpieć muli, z nami 
przynaymniey, a nie od nas cierpiała, 

4 “Oczy tylko i ufzy nafze obróémy ku zagarnionym 
przez obce woyfka krainom nafzym , a choćby uśpiona gor- 
liwość, ocuci fig w fercach, gdy uyrzemy ztąd tak wiele 
Cerkwi zabranych Katolickich i od Kościoła Swietego oder- 
wanych, zowąd ufłyfzym tylu Kapłanow w więzieniach 
teczacych,'a za fwoią w Wierze ftateczność udręczónych: 
Jeżeli bezfilni iefteśmy do ich poratowania, tedy przynay- 
mniey w mocy nafzey ieft wltawiać fig do J. W. Miniftra 
Roffyifklego z proba o wzmiankowanych Cerkwi przy- 
wrócenie , a Kaplanow ich ofwobodzenie. 

D 3 
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Nie podobno; aby ten Miaifter, który chcebyć wyż. 
fluchanym za Dyflydentámi, żeby tam, gdzie im ieft dobrze, 
było odtąd lepiey, nie miał wyfłuchać nas profzących za 
Katolikami, aby tam, gdzie powinno im być dobrze, prze- 
fiało być coraz gorzey. 。 

Tak rozumiem, Ze. Obywatelfkiey powinności na- 
lezycie dopełniam, gdy J. W. Pofa Roffyifkiego w wymie- 
nionych okolicznościach o fprawiedliwe względy dopra- 


fzam fie. 
M.O W A 


Na Stymowey Seflyi dnia 3. Marca roku 1775. miana. 


Dawn rzecz, że gdy nlefzcze£llwe iawney winy fkutki 
wízyftkim fa wiadome, żadnego iednak nie widać winoway- 
cy, w tym albowiem powfzechnym kraiu nafzego ucifku, 
w tym wolno$ci Narodowey upadku, Wiary Swietey po- 
niżeniu, wolney nakoniec Rzeczypofpolitey w obce poiłu- 
fzeńftwo wprawieniu, nie mafz iednak z nas Seym niniey- 
fzy fkładaiących żadnego, któryby fię do winy przyznawał, 
owfzem w Twoiey Nayiaśnieyfzy PANIE, i Wafzey Prze- 
świętne Rzeczypofpolitey Stany obecności, każdy ze fwą 
popifuie fię niewinnością, ale czy możeż być fkutek bez 
przyczyny , bez winowaycy wina? 

Próżno my tę winę zwalamy na przemoc cudzą, bo 
przemoc bez podlegania nafzego ftaćby fię winną nie mogła. 

Miiam ia tu wfzyflkié Delegacyi czynności, ale tyl- 
ko iedne wymieniam, Ze my z pogwałceniem obowiązkow 
nafzych Oby watel(kich, z odftgpieniem Aktu Limity i Ple- 
nipotencyi nafzych, 2 niedotrzymaniem Inftrukcyi tak W. 
K. Mci i Stanow Rzeplitey , iako też od pozoftałych w do- 
mach Bracł uroczyście na nas włożonych, nayprzod fkoń- 
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czeniem i podpifariiem Traktatow udziału, pozornę tylko 
Dworow Zagranicznych pretenfye ufkuteczailiśmy. 

Dziś nam zapowiedziano punkta po ftronie Dyfly- 
dentow; a te za nieodmienne i ofłateczne agtofzono, co 
gdyby Traktaty rozerwania podpifane iefzcze nie były, mo- 
Znaby w zamian nieodmienne à oftateczne na te punkta dać 
odpowiedzi , a tak ieżeliby rozerwanie kraiu było nieu- 
chronne, Wiara przynaymniey przez nie, mogłaby być oca- 
lona, teraz zaś, gdybyśmy od tych/żaczęlk rzeczy, na któ- 
rych należało nam kończyć, 1 kraie, i Wiarę, | wfzyftko 
razem traciemy. t. NOX 

i W roku przefzłym w Delegacyiney Izbie mówiąc 
kilkakrotnie, radziłem 9 aby'z ftrony udzialü, tuż 
۳2۵۵ czafem zagarnionych Prowineyi w żadne niewcho- 
dzić Traktaty , przełożywfzy przyczyny zdolne do zniewo- 
lenia każdego. 

Mogła Konwencya Petersburfka uczynioną między 
trzema Nayiasnieyfzemi Sąfiadami na nas niewinnych zmo- 
wą tak wielce dawnieyfze uroczyfte Traktaty zgwałcić, toć 
i dzifieyfzemu Traktato wi żadney nie można obiecywać fta- 
łości, że lepiey, gdy przemocą zagarnione, przemocą też 
trzymać będą kraie, wízak tuż fami doświadczamy, że nay- 
świeżfzego Traktatu zaręczenia nie we wfzyftkim od Nay- 
jłaśnieyfzych w nie wchodzących Mocarftw dopełnione by- 
walg © 1 بل‎ su ۱ 
Z tym, gdy fie oświadczam, dzMiay chcę być wol- 
nym od całego Narodu nienawiści, chcę być wymowionym, 
że nigdy na odcięcie kraiu , dopieroż na ufzczerbek Wiary 
mego nie było zezwolenia, 1 o to przed Bogiem, 'Wafzą 
Królewiką Moscig całą Rzecząpofpolitą proteítuig fie. 

"| Znałąc zaś z uftawicznego doświadczenia, żeu W. 
K, Mości Pana Mego MitoSciwego Patryotyczne na funda- 
mencie Prawa |domawiania (ig łafkawą znaydą approbacya, 
-doprafzam fie przeto u W. K, Mci i Prześwietney Rzeplitey 
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Stanow, aby ewakuacya woyfk świeżfzym Traktatem i kil- 
kakrotnym  upewnieniem. przyrzeczona, przed zakończe- 
niem Seymu naftąpiła. | | ۱ 

co À że wnieliona na przefzłym z Limity: Seymie ۰ 
Zba moia, aby JJ. WW. od Zagranicznych Mocarttw wro- 
ceni Potlowle, o fkutkach Pofelltw fwoich wiadomość nam 
uczynili, bezikyteczną zoltala, bo zamialt wymaganey ne 
fundamencie Prawą Relaeyl, ufłyfzałem z godnych ult J. W, 
Jmci X. Kanclerza W; Keronnego; Ze Ichmość Papowie Poe 
fowie nie pokończyywizy zleconych im od Rzeplitey inter 
reflow, dla domowych tylko wrócili do kraiu, zaowu-do 
Dworow- Zagranicznych »wybieraiq fie, więc ;gdy ich iu 
przybyłych widzę, winfzującim fzczęśliwego powrota;:9 
uczynienie Relacyi g. Pofelftw (wych doprafzam fig. 15 «c 


Na Seffyi Delegacyiney dnia 19. Marca roku 1775. miana. ; | 
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dziś oftatnia, niefpodziewam fie, aby Prawa Kardy-‏ مر 
nalne, Prawa; 2 wolnością Narodową ściśle związane ut-‏ 
fzczyć , lub w czymkolwiek przeiltaczaé miała. Owlzem‏ 
mam nadzieię, że praktykowane Prawom przeciwieńftwa,‏ 
nie będą dalizym)eachęceniem , do pódobnych:‏ 
Zachwialy fie wprawdzie nieftałością nafzą Prawa;‏ 
a zamiaft tych wfpierania, ;dzi$ im znowu haniebnie upadać‏ 
pozwalamy.‏ 
Ze obalone Prawa dawnieyfze, dziwić mi fig-nie nar‏ ^ 
leży, bo do ich wywodu, albo nieobeyrzenie fig na fzko-‏ 
dliwe konfekwencye, albo uleganie przemócy, pozorną by-‏ 
ły przyczyną. Ale w Izbie Delegacyiney ftanowionych i‏ 
zabefpieczonych, znowu według potrzeby w iednym 2»‏ 
mencie‏ 
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. mencie przeiftoczenia fzukać, iakąż dla fiebie znaydziamy 
exkuze ? 
- -Już też na ów czas przemoc, taką nie będzie pod- 
' porą, iakiey dla zaffony , gwałtcącey Świeże Prawa, użyć 
myślemy. i 
Mówiłem na dniu wczorayfzym niepozwalaiac na 
Prolekt Prawu przeciwny, dziś toż famo iak nayuroczy- 
$ciey powtarzając, mówię iak naywyraźniey, Ze Proiekt 
Compatibilitatis, dnia wczorayfzego czytany, a nie do dni 
trzech według Prawa, ale do dzilieyfzego dnia, to ieft go- 
dzin kilkunaftu ad deliberandum wzięty, tym famym iuż ieft 
znifzczony , 1 z pod decyzyi nafzey wyiety, a Ze nas u Na- 
-~ rodu obwinia, gdy tylko favore iedney z Oby watelow Ofo- 
' by fporządzony, z ufzczerbkiem wyraźnego de Incompatibi- 
litate Prawa, tedy tuż i nam nic na przeciw wiecey nie gos 
dzi fięjmówić, bo lex jubet non di/putat. 

Odwoływałem fię na dniu wczorayfzym do Straży 
Narodowych Miniftrow, dziś ponawiam do was Mowe mo- 
ię JJ. WW. Zagranicznyéh Dworow Miniftrowie, a Ciebie 
J. O Mości Xiąże Łomżyńfki uprafzam, racz przełożyć JJ, 
WW. Miniftrom Dworow Zagranicznych nienaganną oppo- 
zycyą moie, oraz ponowić wczorayfze flowa, aby czu= 
łość ich na trwałość Praw nafzych omylona nie była, gdy 
`w ich przytomności gwałt cierpieć będą Prawa. My zaś 
czyńmy to, co czynić godzi fię, nie to, co fię podoba. 


MOW A 


“Na Seymie po przeczytaniu Confilii Permanentis, dnia 29. Mar- 
ca roku 1775. miana, 


Nadchodzi oftatni moment przykrego rozftania fie z wla- . 
(nym życiem kochaney Oyczyzny Matki nafzey , rozftania 
Mowy 了 W, Jerzmauow/kiego, E 
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fie z W. K. Mcią P. M. M. łąfkawym całego Narodu Oycem; 
a poddania fig wątpliwemu lofowi Rady Nieufłaiącey , rozfa- 
nia z Zaízczytami Narodowemi, Wiarą LWolnością, roz- 
ftania fig nakoniec z Prawami Kardynalnemi, a poddania fie 
takim, które Stan nafz Rycerfki z mocy Legislacyi wyzuly, 
a cały obarczyły Narod. 

Nie ma ten dobrey u fiebie konfekwencyi, który z 
odmiany iakich rzeczy, małą dla fiebie upatrzywfzy ko- 
rzyść, wyzuwa fie ztego, co ieft nayokazalíza dla wielu 
ozdobą; dla niepewnych awantażow, pewne i nigdy nie- 
chybiaiące tracić zyfki. Znafz NaylaSniey{zy Panie, i Prze- 
świetne Stany znacie, że nietylko w mocy Stanu nafzego 
było w Izbie Pofelfkiey Praw ftanowienie, ale przyftało po- 
winności każdego Pofła dopomnienia fie od Panuiacey Ofo- 
by o dotrzymanie Pa&orum Conventorum, a od Senatu o fpra- 
wienie fie zx refultatis Senatás Confiliorum, dziś za niekorre- 
fpondulaca tak wielkiey prerogatywie cząfikę, bo tylko za 
umiefzczenie nas w liczbie 18. Ofób do Rady Nieuficiącey tak 
wyfokie traciemy zafzczyty, a firaciwfzy te, całą gubiemy 
Oyczyzne. 

Wieku tego, (tak mówią) oświeconego, wzięliśmy 
przed fig nowy concludendorum Confiliorum {pofob, to ielt ` 
wyznaczanie Delegacyi; w tey nowe i liczne popifaliśmy 
Prawa, pod któremi cały ięcząc Narod, tym Zywiey brać 
fie będzie do fpofobow dźwignienia fie z pod tego ucifku, 
im dowodniey uwiadomiony و‎ Ze i dawne wolno łamać, a 
Świeże iednego dnia uftanowione, drugiego dnia wfpak wy- 
tłumaczone, do prywaty nadciggaiac, wolno gwałcić Pra- 
wa, i wolno ich być Stanowicielami, i według: potrzeby 
opacznemł tłumaczami. Nie dofyć mówię, żeśmy nayda- 
wnieyfze, a że z teraźnieyfzą Formą Rządu niezgadzaiące 
fic, łamali Prawa, ale nawet Prawo de incompatibilitate nie 
piaftowania dwoch «w iednym imieniu Minifterii Urzedow, 
nic do. Formy. Rządu nieściągałące fig, końcem zapewne 
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wyniefienia lednego imienia, rozwiązać 1 zni(zczyć zdołali. 
Do czego więkfzość zdań, mimo opponuiących fię przy Pra- 
wie, naywiękfzą była pomocą. 

Już też w tym przypadku tłumaczenia opacznego 
świeżych Praw, dawnych dla prywatney potrzeby 2lama- 
nia, Wiary świętey do upadku nachylenia, przemoc obca 
nie będzie dla nas tak u pozoftalych w domach Braci, iako 
i u naftepney potomności pewną exkuzą. 

Jeden nam iefzcze kiedy nie ratunku Oyczyzny, to 
przynaymniey ochronienia fie od nienawiści Narodu zofta- 
ie fpofob. 

Zganialiśmy od początku Seymu na przemoc Zagra» 
niczną, iakoż ta, co do odpadnienia znacznych Prowincył 
pozorną przecież dla nas byłą exkuzą: ale fa tu iefzcze inne 
niby w Sąfiedzkiey przemocy owoce, a od domowey za- 
fzczepione Induftryi, dla nas Seymuiących prywatne wyda- 
iące zylki, lecz NayiaSnieyfzy Królu a Panie Nafz ۱ 
Prześwietne Rzeplitey Stany, nie wchodźmy w Delegacyi 
fporządzonych , kolorem przemocy ozdobionych, czynno- 
Sci akceptacyą, bo te wfpaniałym myślom W. K. M. P. N, 
M. i nafzym Inftrukcyom przeciwne. Nie chcieymy 2 nie- 
fzczęśliwych Uftaw korzyflaó, owfzem oddalmy od fiebie 
wízyltkie wfzelkiego rodzaiu prywatne zyfki, iako nafzą 
ćmiące flawe; a tak widzieć będzie Narod, że my na obali- 
nach Rzeplitey ani pofzukiwać zyfkow, ant wiafnego nie 
chcemy wyftawiać fzczęścia, a tym fpofobem zoftaniemy 
dalekiemi od prywaty, czyftemi od wizelkich potwarzy za» 
rzutow. Sus, ' . 
“Cokolwiek zaś ftato fie w Delegacyl, nazywamy 
Prawem, twierdzę i ia tym czafem to famo, wyznaczyła 
Delegacya Kommiffye do dobr i maiątkow po- Jezuitach 
rozdawniczą, do Edukacył Młodzi Narodowey Edukacyina, 
fa to dowody, które Obywatelfkiey przyftały czułości. Co 
też od moich zależy obowiazkow, — fie mam {o~ 
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bie za powinność. Każda Magiftratura dependuiąca od Náy- 
wyZízey Pani Rzeplitey, iey fie z czynności fwoiey fpra- 
„wić i uiścić ieft obowiązana; profzę zatym W. K. Mości ił 
Prześwietnych Rzeplitey Stanow, ażeby Kommiffya Roz- 
dawnicza fprawiła fie z fzafunku maiątkow po Jezuitach, i 
tym końcem, aby wyznaczenie Ofób do odebrania rachun= 
kow z wfzelkiego rodzaiu tychże maiątkow naftapito. 

A że Kommiffya Edukacyina, nie ma pewnych dla 
fiebie edukowania Młodzi Narodowey oznaczonych reguł, 
a przepis tey z druku świeżo wydany, modny fpofob edu- 
kowania Młodzi okazuie, zagraża nam przez niektóre pun- 
kta, i Wiary gorfzym przytłumieniem, i ięzyka Łacińfkie- 
go naywięcey u naś potrzebnego zupełnym zagubieniem; 
mogłbym w tey materyi moie obfzerniey wyiawić zdanie, 
ale kto chce być w tey mierze uwiadomionym, niech czy- 
ta ten przepis, niechay go nie parcyalnym roztrzaónie ro- 
zumem, pozna, iak fzkodliwe z fpofobu edukowania prze- 
pifanego dla całego Narodu wypłyną fkutki; uprafzam W. 
K. Mci i Prześwietnych Rzeplitey Stanow, aby teyże Kom- 
miffyi dla edukowania Młodzi dokładną, zgadzaiaca fie z ins 
terefluiącemi Rzeplitą Prawami przepifać ordynacyą. - Nie- 
chay według tey Młodź Narodowa fpofobi fie do uttug wła- 
fney Oyczyzny, a niech fie nowey, wieku tego powaza- 
ney, nie uczy Filozofii. Nie można też tak delikatney mas 
teryi, iak flyfzałem w Delegacyi, do przyfzłego odkładać 
Seymu, bo fpofob edukowania Młodzi przyfpiefzać, nie w 
odwłokę pulzczać należy. 

A kiedy io Delegacya wfzyftkie iey zlecone i nie 
zlecone, potrzebne i nie potrzebne fporządziła czynności, 
Doprafzam fie W. K. Mci, aby Konfederacya iuż lat dwa 
trwaiąca, exnunc rozwiązana była. Niech Poflowie wol- 
nego Narodu, maią wolną władzę, iakiey im Woiewodz- 
twa, Ziemie i Powiaty na wolny Seym wyfyłałąc, udzie- 
lily. 
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Na Seffyi Seymowey dnia 5. Kwietnia 1775. roku miana.) 


Gros J. W. Hetmana W. Kor. na dniu onegdayfzym miany; 


iako ieft dowodem Obywatelflwa czyftego, winney wier- . 


ności ku Oyczyznie włafney , a zaletą gorliwego dla nieyże 
okazania męftwa, tak dla nas wízyftkich pobudką do tey 
czułości, którey po nas oczekiwata, i oczekuie taż ftrapio- 
na Oyczyzna, którey czeka Narod cały, iako śladow dla 
Potomności do naśladowania nayproftfzych, którey czeka- 


ią o nas to pozoftali w domach Bracia iedni, to zagarnieni - 


przemocą drudzy, iako winney odpłaty miłości ku drugim, 
a wierności Inflrukcyom danym o4 pierwfzych. 


Głofem Twoim J. W. Wodzu, a raczey duchem . 


odwagi i męftwa, wzbudziłeś uśpioną podobno gorliwość 
w Obywatelach , Seym ninieyfzy iktadaiacych; a fpofobne 
do ratunku Oyczyzny ręce, teraz opufzczone ufiluiefz pod- 
nieść, | Odnawiafz we mnie dawnieyfza, przy niepodpifa- 
niu udziałowych Traktato w rezolucyą, i potylekroć onym- 
że czynione przeciwienie fig. Wfpierafz oświadczoną pod 
dniem 30. Września w roku 1773. na Seymie, i do Grodu 
zanofzoną moią i Kollegi mego: J. We Dunina Proteftacya, 
lubo nieprzyiętą dla zakazu, Pubiico iednak dobrze wia- 
doma, wfpiera(z i drugą na Seflyt Delegacyiney , dnia 27. 
Liftopada, w tymże roku przeciw tymże udziałowym Tra- 
ktatom, ponowioną, oftrzegafz cały Narod, o bezprawno- 
ści i niebefpieczeńftwie tychże udziałowych Traktatow, i 


EZ 


tym famym wilawlafz czułość nafzą, gdy onym pod nieby-- 
tność Twoie, przeciwienie fig nafze, gorliwie teraz popie- , 


raíz, pewney też za fłałość T woią z uwielbieniem od tegoż 
Narodu, fpodziewać fię mafz wdzięczności. M ` 
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W Twoiey/więc obecności Nayiaśnieyfzy KROLU 
Panie Móy Miłośc. tw Wafzey Seymuiące Stany oświad- 
czam fie, Ze tako wizyftkich, które tylko moiey przyftaty 
władzy, do przeciwienia fię rzeczonym Traktatom używa- 
łem fpofobow , tak myśli nigdy nie miałem fktonioney, do 
fluchania Zagraniczney przemocy, a ręce wolne do okro- 
pnego znacznych Prowincyi odłęcia nieuniotly fie, owfzem 
nie fkrepowane zofłaią, do tych wyrażenia zaświadczeń, 
które o czynnościach nafzych, dla wiedzy i oświecenia Na- 
rodu fa potrzebne, wolne ręce do ratunku Oyczyzny, wol. 
ne i zdanie, bo od cudzey niedependuiące woli. 

A zatym odwołuiąc fie do dawnieyfzych proteflacyi 
moich, ponawiam oneż przeciw Traktatom działowym fa- 
vore trzech Sąfiedzkich Dworow zawartym.  Proteítuie fie 
przeciw Ceflyom względem tych Traktatow wypadłym. 
Proteftuię fie przeciw wfzelkim z poniżeniem Wiary S. Ka- 
tolickiey, z uięciem Narodowey wolności, Prerogatyw 
Majeftatu, i Prawa Kardynalne wywracaliącym czynno- 
£ciom', Glos ten móy proteltuigcy fie, a tu publiczney flu- 
chaiących zacnych Oby watelow oddaie pamięci, i onze do 
wízelkich Kfigg Narodowych podać ó$wiadczam fie, niech 
czytaią Bracia, niech fłyfzą obce Narody, że Rzeczpofpo- 
lita nie ieft tak niedolgZna, Obywatele iey nie fa tak gnu’ 
Śni, aby nie mieli tyle odwagi i męftwa na wfparcie teraz 
niedołęftwa zhańbioney Oyczyzny. fakryfikowac. 


MOW A 


Na Sefyi Seymowey dnia 6. Kwietnia 1775. roku miana. 


< 


Sy tzany Głos Wielkiego Miniftra na dniu wczorayfzym, 

JW, Jmci Xiedza Kanclerza W. Kor. iakoby, potrzeba po- 

dania Noty Zagranicznym Miaiftrom, miata wypłynąć z Gło- 
dE 
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fu gorliwego Męża J. W. Hetmana W. Kor. ten mówię Głos 
adorowałem w milczeniu, nie fpufzczałąc fie na włafną pa- 
"mięć, ale gdy z ciekawości powtornie czytałem Głos one- 
` gdayfzy J. W. Hetmana W, Kor. znayduię w nim treść ca- 
ley ofnowy, to ief: Ponieważ Sąfiedzkie trzy Dwory zabie- 
raiąc więcey kraiu nad wycisnione Traktaty , tym famym zaborem 
łamią ich fami przez fie, więc upadła moc Traktatu i Ceffyi. A 
zatym radził tenże J. W. Hetman z takowego trefunku ko- 
rzyftać; to ieft: albo ftanąć w obronie włalności, albo ie- 
dnoftaynie powiedzieć, nie mafz zgody. -Jeft tedy i z po- 
wodu dawnieyfzych moich czynności, dnia wczorayfzego 
w Głofie oświadczonych, i gorliwego wniefienią J. W. Het- 
mana W. Kor. moie nieodftepne zdanie, potąd nie pozwa- 
126 ani na podanie, ani na czytanie żadnych Not, poki nie 
otworzy fig materya negocyowania; negocyacya, zaś pre- 
© dzey nie wypływa, poki przez iednofłayne nie pozwalam, 
„złamanych iu niedołamiemy Traktatow; Powtarzam ie- 
dnym tonem iuż to na Seymie w Izbie tey, iuż to w Dele- 
gacyl, kilkokrotnie uznanych,.nie było nigdy, i teraz nie 
matz zgody na Traktaty, profzę Ciebie Naytaśnieyfzy Pa- 
"nie, + Was Prześwietńe Stany; o przychylenie fie do Gto- 
- fu mego, do którey rezolucyi, poki nie przyidziem, nie 
mafz zgody. na żadne Noty, ito-ieft moie zdanie, które od 
dawnieyfzych moich i. Kollegi mego zalkarżeń, fwoiey na- 
bywa Prawności. 
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Tegoż i innych Poflow, o nieważność wfzy(lkich od roku 1775. 
do 1775. Obrad, Związku czyli Konfederacyi, i Delegacyi, oraz 
ich czynności, o niewinne rozebranie krain, o uciśnienie — 
woyfkami Narodu w fpokoyności zofłaiącego, i o wfzel. 
kie Narodowe krzywdy, w Grodzie Warfzawfkim 


i 
dnia 15. Kwietnia 1775. roku, 


REZ ZZ, ———— 


Actum tn Curia Regia Varfa: 
otenst elabbatho Magno 
"o videlicet Die Decima gain- 
ta Mendes Apritis Annó 
Domine )ال‎ , o/e- 
piingentefimó, oJ efiiua ge fid 


tunió. 


Aa Officium Actaque preefent: Caftrenf: Capit: Varfav: prler: 
venientes liluftres Magnifici Rupertus à Skrzgnno' Dunin 
Dapifer Diftrictüs Orłovienfis, & Francifcus Jerzmanowfki 
Notarius Caftrenf Predecenfis, ex Palatinatu Lancicienfi ad 
Comitia Extraordinaria Generalia Regni Varfavienfia Nuntii 
adherendo Vidende per fe & Illuftres Magnificos Infraexara- 


tos Nuntios ad Acta prefentia Die Duodecima Menfis & An- ` 
. " ni 
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ni currentium illate , Manifeftationem (uam Polonico ldio- 
mate confectam Maníbus fuorum Manifeítantium ac Infra- 
exaratorum Illuftrium Nuntiorum fubfcriptam Tenoris talis. 
= Gdyby można na opifanie tak wielkiey Rzeczypofpolitey 
ftraty, tyle zażyć fidw y wyrazow, ile fama Rzecz y Czy- 
now okoliczność wyciąga, fpodziewamy fię wybrani na 
wolny Seym Poflowie!, że pierwfze Związek Konfederacył 
w kraiu rozpoczynaigce Ofoby, przeciwne porzuciwfzy, 
a wynikalące z Aktu Plenipotencyl y Limity tłumaczenia 
przez mniemaną Prawność, Rozum łagodzącą a niemogącą 
nadgrodzić fzkody , uznałyby za fzczere z obowiązkow In- 
firukcyl, z powodow Obywatelftwa, Cnoty y powinności 
zażalenia nafze. Proteftuiemy fię nayprzód przed Bogiem, : 
który ferca przenika, przed całą Europa, która zna winną 
tkliwość wolnych Oby watelow na przewrócenie Praw Na- 
rodowych, przed Tobą Nayiaśnieyfzy Królu Panie Nafz 
Miłościwy, który poddałeś lofom Rady całość kraiu, dofto- 
ieńftwo Twoie, Ultawe Rządu, przed całą Rzecząpofpolitą 
Polfką, którą nayfzacownicyfzey Wolności, Wiary y ca- 
„ łości kraíow fwoich nam do zachowania i umocowania po- 
wierzyłą, że nie duchem obcego tchnienia lub podniet, ale ۰ 
prawidłem uroczyftych obowiązkow z Obywatelftwa i fun. 
kcyi wynikaigcych, na Prawie i Inftrukcyi ufundo wanych, 
i oraz. z takowych przyczyn, ftarannoác Nayiaśnieyfzego 
Króla Jmci Pana Nafzego Miłościwego o dobro powfzechne, 
Uniwerfałami na Seym wolny wydanemi, .wzywaigc Wo- 
iewodztwa, Ziemie i Powiaty do obrania Pofłow, które nas 
- niżey wyrażonych, ieżeli nie do obrony, przynaymniey in- 
formowania fię o przyczynach zabieżenia zlemu, perfwado- 
wania i fprzeciwienia fie bez nieprzyłacielftwa będącym 
fprzymierzonym Nayiaśnieyfzym Safiadom, tu do Warfza- 
wy z pośrzodką fiebie obranych z Inftrukcyami wyfłały Po. 
fłow. Lecz gdy zamiaft wolney Rady, iakowyś (bez pos 
przedzaigcych partykularnych po Wolewodztwach Zle- 
Mowy J. W. Jersmanowfkiego. F 


miach i Powłatach, i naymnieyfzey o onych władomości) . 
zaftaliśmy nadzwyczayny, i iuZ podpifany związek, oświad: 

czaliśmy w Pofelikiey Izbie, iż niemaiąc fobie władzy w In- 
ftrukcyach daney, nie pi(zemy fie, i nie pozwalamy na nie- 
go, ani na żadne pod nim czynności: odrzucone te nafze 
oppozycye, gdy nam więcey dały poznać, iż wniyście w 
tę robotę myślą, dowodem famym potwierdzonego na ka- 
żdy Plant fprzeciwienia fig, zatamować potrafi wfzelkie 
bezprawia, na obalenie Praw Kardynalnych, ufzćżerbek Wia. - 
ry, ochydę i zgubę Narodu, narufzenie i złamanie wielor4- . 

kich Traktatow Naylaśnieyfze Potencye Europeyfkie inte- 
reffuigcych fporządzone. Przeto widząc na takowey pod 
Związkiem w Narodzie wolnym bez wiadomości Ziem i Po- 
wiatow Radzie, na zgubę Praw dawnych, Wiary, Kraiu i 
Narodu natężone ufiłowania, iakośtny fię zawfze, i w dzień 
kończącey fie teyże dnia wczorayfzego. Rady, o niewa- 
żność wízyftkich tych przed podpifem ich proteftowali ro- 
bot, Rady, związku, i na one z wyiściem z Izby nie pozwo- 
lili, tak dnia dzifieyfzego, iako naSeym wolny, 2 wolnym 
głofem przyfłani in Materiis Statús 6 Jurium Cardinalium przy 
Prawach i Traktątach circa liberum veto obltaiac, i za prawi- 
dio ie maiąc, Manifefta zaś nafze w{zyftkie dawnieyfze, i 
nieprzyimowane do Akt publicznych, a w Mowach nafzych 
pifanych i drukowanych Proteftacye i Oppozycye ponawia- 
igc, przed wfzyftkiemi Nayiaśnieyfzemi Potencyami Euro- 
peyfkiemi- w: Traktaty wfzelkie wzgledem befpieczeńftwa 
i interefiow Polfki wchodzącemi, o nieważność wfzyftkich 
takowey Rady Związku, czyli Konfederacyi i Delegacyi, 
oraz Ich czynności, o niewinne rozebranie kraiu, uciónte- 
nie woyfkami Narodu w fpokoyności zoftaigcego, o ۵+ 
kie w fzkodach wewnętrznych Narodowych kczywdy z 
obowiązkow urodzenia, iako wolni , wychowania, iakó 
Obywatele, edukacyi, iako fynowie Oyczyzny, kochaiac 
Narod, iako Rodacy, iako Polacy obltaiac przy ocaleniu 


przeftrz 


Legi cum Alis Słotwińfki. 
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